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Polityka podatkowa.
Narasta me polrzeb państwowy('li i wzrasta 

ją ca droży/.na. spowodowały znaczny wzrost 
budżetu państwa/jtols.kiego. Rząd i Sejm szuka­
ją źródeł dochodów z który ohbig-mogly być po- 
krytęgfwydatki państwowe. A  ponieważ inajważ- 
niejszeui i najłatwiejszę.m źi'ó'dl-e;in dochodów' 
•państwowych są podatki, przeto, 'cala akcja rzą­
du zmierza do tego, by podatki m ożliw ie  po­
większyć przedewszystkiem przez pociągnięcie 
dq, świadczeń podatkowych jak największej 
i 1 osd  obywateli.'

Ten nowy kurs podatkowy dotknie przc- 
dewszystkiem wieś póMtą. Projektowany jest 
now y podatek gruntowy, zaprowadzenie na no­
wo podatku domowo-kłasowegpy podatek m a­
jątkowy, dochodowy i datek na IzJjy rolnicze. 
•Teżeh do t.egp dołączą się podatki komunalne 
i asekuracja, to obciążenie małorolnego gospo­
darza 4— 5- morgowego przeniesie z spęwnóścią 
50 złotych rocznie. Kto zna wieś polską, gospo­
darczy zastój, jaki, tam panu je, brak zarobków, 
k ilkuletni niemioytżaj, ten musi uznać, że takie 
obciążenie podatkowe jest nadmierne.

Chłop polski jostfctym, o którym  państwo 
naj.ny-.iicj pamiętało i pamięta. W prawdzie w 
postępowaniu obecnego rządu znać, że chce coś 
zrobić dla cldopapijednak usiłowania te jeszcze 
nie stoją w  żadnym stosunku do jego potrzeb. 
Rozumiemy, że państwo bez podatków, istnieć 
nie może. Podatk i riiuszą być. Chłop polski o

tern doskonale wie. Jedńak chłopu musi być 
W i  możność, by- swćżp obowiązek względem 

parńś%vą? irrogt spehućTfśłay się m o ż e ^ te d y ,  je­
żeli polityka gospodarcza państwa będzie do­
statecznej mierze uwzględnia ła  potrzeby wsi.

Rządy  poprzednie o polską nie dbały
zupełnie. OPożaf? ustawą re form y rolnej, której 
wartość była ty lko papierową, nie poczyniły 
żadnych wysiłków, aby dla chłopa stworzyć 
lepsjpę warunk i bytu. Toteż wieś tęski^ła do 
rządów iimych i - g d y  się po jaw ił rząd marsz. 
Pilsuuskiefep, powitana go z uczuciem ulgi i na 
dzieji. Cieszyło to wieś polską, że skończą się 
już te ciągłe zmiąity rządowy że władza pań- 
» v o w a „  ustali się i wzmocni, ze nastanie w-' 
Polsce morządek. I trzeba przyznać, że w ie le  z 
tych nadzieji się zigjjiło. Rząd się umocnił, za­
chwiany pieniądz odzyskał rówmowagę, •Sejmo- 

s- wi odebrano możność warcholenia bez końca.
Zaufanie, do rządu marsz. P iłsudskiego jesz­

cze więcej wzrosło, gdy-ten  rząd zapowdedział 
zmianę polityki gospodarczej państwa na| ko- 
rzjjs6 wsi. W  oświadczeniach rządu usłyszał 
chłop, że rząd uznaje ro ln ictwo za podstawę 
gospodarczą kraju i .yć przeciw ieństw ie do rzą­
dów upprzedńiąh, stanął Się będzitjgo podniesie­
nie stanu ,,g'o§podarczego wsi polskiej.

Przyznąć trzeba, że; za oświadczeniami tymi 
poszły ,ćzyny. Niestety' nie są one tak wydatne, 

by uprawmiały moraln ie rząd do tak w ie lk iego
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chłopa podatkami na vv.exz pań-
tego w ym aga  tegoroczny budżet.

obciążeń ia 
stwa, jak

Nujwh-kszą bolączką wsi je.st brak kredytu 
odpowiedniego dla ciilopa, tj. d ługoterm inowe­
go i .stosunkowo do dochodowości gospodar- 
* lwa w iejskiego ' hiśl o oproeo 11 towa 11 egu. Tego  
zagadi.icniu, któri hamuje rozwoj gospodarczy 
wsi, rząd nie rozwiązał. 1 jak długo tó się nie 
sta nie. pold,żonie nad wyraz trudne ;i beznadziej 
no wsi polskiej się me zmieni. Rząd, k tóry j 
< lice na-lożyr na wieś*eiężfbw i to znaczno musi 
ze swej stron i także, doń wystarczającego, dJ.aŁ 
wsi zrobić.

Itozuiuiemy to doskonaleJ,'.że jeśjt to sprawa 
liardzo Iruilua. Ła two  powiedzieć, że rząd tot 
i owo powinien zroliie —  są, i idn ak  spraw-j^ 
kmre muszą być vp\lat winne jeżeli ro/.wmj pań­
stwa ma postąppwai' normalnie naprzód. 'Dla­
tego też rząd musi się zdobyć na“ wysiłek  jak

nąjwięks/y,'w tym  kierunku, alty dostarczyć po­
mocy. ludowi. Ten wysiłek rhlpp musi w idzieć 
i odczuwać .go w calem ustawodawstwie?' doty­
cz, arem polityki góspoda.rczej państwa.

Jesteśmy bezwzględnie za tern, .aby rządowi 
tiie stwarzać trudności. Zwalczam y jak uajka- 
tttgorycz.niej politykę 'warclntlską Putków, socja 
listów i różnyrli związków' chłopskich, ho ich 
warcholstwo najwięcej państwu 'śzkpdzi; ale 
właśnie dlatego żądamy pomóey dla chłopa &it 
rządu, pomocy rozumnej, bo tylko^taka pomoc 
utrwali powagę rządu i unioyni ‘państwo. P o l i ­
tyka rządu musi iść równoleg le z polityką go ­

spodarczą , uwzględniającą po trzebyCh łopa  po.l-' 
skiego. Inaczej n ow i,  obciążenie podatkami wsi 
polskiej wprowjaftzi rozgoryczenie, któri}' w ar­
chol sKie partje będą w yzysk iw a ły  na zgubę 
Polski. Ks. Józef Świądcr.

Em, Es,

M A J .
jWrfnmi% dziewożot białe i ‘ęce 
M ałki Boskiej przydrożną figurę  
IP złoi u jaśku r, w noną/ze, w Om Ińah 
I  iw  wstążek jaskrawą pi/r/mię.

Ot/ęrwa/of&ię dziewczęce serce 
i£ !lo ć  na jedną tyjw &ęzęm ą chwilę, 
Od tej chucią parującej ziem i.
Jako wiatrem porwane moli/Ir,

Klęczy dziew ki brinr-ne, jdsrwwl&se 
fłd nmra.w// zielonej k ilim ie,
! nad n iem i gwiaźdz/sly lwi!ilaeld>n} i 

■Cieni.ni/ b łęk il, C/i&r aniołów li zginie.

Zostawiły uf s/ęchlej, parne.) izbie' 
Wszystko, ro je ku tej z iem i tłoczy, 
Bo urzekł!/ jt.słodkiern kochaniem  
Prz/pia/świętsze) M m  hi dobra Oczy.

Ponad zmysłów rozbudzonych chwast, 
Klin y /,.wiali/ wiosenne zagłusza,
Pod spojrzeniem  tych óć,zu wystrzela, 
-\,by l i i  ja, ich dziewczęca dusza.

Echu l istu pasterskiego ks. Bpa Łukomskiego.
List pasterski J. L. I<s. Itiscnpa, Łukom skiego  

wywarł ufl ludności wrażenie bardzo wielkie. Ku­
tia biskupia oli7j,vm,\ wala liczno podziękowania 
tak z kot inteligencji, |ak i ze sfer ludowych, złfc 
wyiaśnienit i s t o tn y ch  zamiarów' wobec Kościoła 
w ymienioiiydi w Iiście paslórskim parlyj politycz­
nych

Z wiciu para Ti j przybyły do Kurj: Piskuprei. 
oraz. w innych —  do vmejsc.ow,v< b probośzózów 
delegacie pandjaii z-przeproszeniem za m im o­
wolne poparcie, tych antykościelnych'' Sstrónnictw, 
oraz z wykazanieju podstępnych spOBoJJów, jakie-., 
mi wyslannioy tych party; posługiwali się celom 
pb&yską,'na głpfflłw. 1 tak, w  jednej parafji obie­
cano zmiaftę proboszcza, w  drugiej utworzenie

z pewnej w-s i samodzielnej parafji. w trzeciej 
Itrzy łączenie pewnej wsi do innej parafji. W  in­
nych parafiach mówiono, że każdy stan ma swoją 
lisie, a żalem robolnićy wszyscy ,,z urzędu1* glo­
sować mają na liśtę Nr. 2, włościanie na listą' 
Nr. li i 1. (I.

Ihorąć liod uwagę, (o niegodny wprowadza ino. 
w' błąd 1 fisiu, oraz szczere Objawy żalu u ludno-, 

B#i, mógł ks. biskup w parafiach tyjch zarządzenie 
wielkanocne uchylić. Jedynie lam gdzie silna agi- 
lacja antykościelna szł^ególnie silnie podtrzymy­
wała obałamuconycb w uporż^posuwająe się na­
wet .do obiel ncy jfrzysmiajfc im im Wielkanoc du 
chownego sekeiarza, ks. j biskup utrzymał swojo 
zarządzenie w  mocy.
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CHW ILOWA NIEDYSPOZYCJA PREMJERA 
MARSZ. PIŁSUDSKIEGO.

M a r d f r  P i ł s u d s k i  z a n i e m ó g ł  o s t a t n i m i  Cjaasy 

n a  |>ńlr r < j . u i m i ( y e / i i o  w  r ę c e  i n i c  p i  z o r y w ą j j p  

u r z ę d ó w ;i 11 i a , p o d d a ł  s i o  k u r u c , i  p o ł ą c z o n e j  z. 

k i l k u d n i o w y m  p o l n t e n i  w  s z p i t a l u  U j a z d ó w  

s k i m  i ( n e g d a j  p o  w j  l e c z e n i u  s i ę  o p u ś c i ł  s/ . p i : 

t a l .

URLOPÓW ROLNYCH NIE BRDZIE.
Pow ództw o  Okc. Korp. nc. A l i  podaje do 

w iadom ośc i:
\ u  p o d s t a w i e  c o / . p t j c z ą d z e u i a  iM. S.  W o j s k .  

R i u c o  Ou t  O r a  p o d a j e  d o  w i a d o m o ś c i ,  ż c  p r z e d ­

k ł a d a n e  p r o ś b y  d o  M i n i s t e r s t w a  S p r a w  W o j  

s k o w y s h  p j ' z e z  r o d z i n y  s z e r e g o w y c h  n i e  z a w o ­

d o w y c h ,  ' - o d b y w a j ą c y c h  o b e c n i e  s ł u ż b o  c z y n n ą  

o  u d z i e l e n i e  i m  u r l o p ó w  r o d n y c h  n i c  b ę d ą  pr z<  

M .  S.  W o j s k .  r o z p a ł r y w n . n e .  p o n i e w a ż  u s t a w a  

,o p o d s h i w o w y c l i  o h o w i ą z k a c h  i p r a w y c h ^ ś z e r e -  

g o w  c c i i  ł a k i c l i  n c l o p ó w  n i e  p r z e w i d u j e .

/ a r a z e m  w y j a ś n i a ,  s i ę ,  ż c  w s z e l k i e  p o d a n i a  

o  u r l o p y  p i v  ' s ł u g u j ą c e  s z e r e g ,  p o w i n n a  l u d ­

n e j , e  c y w i l n i  k i e r o w a ć  d o  z.ai n t e r a ś o w a r n  c l i  d o  

w ó d c ó w  l o r m a c j i  ( p u ł k ó w ) ,  k t ó r z y  b ę d ą  ż i f i ła-  

t w i n ę i e  s p r a w y  w s p o s ó b  d e c y d u j ą c y .

NOWE OKRĘTY POLSKIE.
Ze sloczii i Palmcrs Sliinlinitldiiug zoslal po­

myślnie spuszczony na wodę statek „Jadw iga11. 
kfóc\ wespół z. drugim, będącym w budowie 
s t o i k i e m  Wandon będzie w obei nyni śe/.omc 
uruclipriiiori^jprziiz. Żeglugą Polską w  żegludze 
pasażerskiej na po lsk im i wybrzeżu.

WSKUTEK NIEOSTROŻNOŚCI MÓGŁ SPŁO­
NĄĆ GMACH SEJMU.

Onegdaj w' nocy, gdy gmach sejmowy opu- 
st.oszal po długiem ])osiedzeniu Kom isji w  sta­
rci sali posiedzeń sejmowych n obecnie semu 
kich. wylmcld pożar. Po  krótkich a ciiergicz.- 
m ch  zabiegach straży j pożarnej • ogień ugaszo­
no, przyczem wyrąbano parę metrów  posadzki 
Przyczyną pożaru był ustawiony.-pod w ilgotną 

'(ścianą kosz żelazny z rozżarzonemi węglami.

SKUTKI NIEZŁOŻENIA W  TERMINIE  
ZEZNAŃ  O DOCHODZIE.

Z dniem 1 maja br. upływa' ostateczny ter­
min składania zeznam o dochodzie.

W  myśl art. P.) USP 5 ustawy o podatku do- 
■'d iodowym w wypadku złożenia zeznania o do-

clind/.i(\ |)o tei minie w ładza dokonywa wym ia- 
ru podatku na podstawie materjulu. jakim roż1 
porządzą. U jemnym  dla płatnika skutkiem ta­
kiego wym iaru 9!saoczne|ro jest to. że władza 
wymiarował nie ma obowiązku żądać od płatni­
ka w\ jaśnioń, luli uzupełnień i może ustalić 
inąterjaliie podstawy wym iaru  bez udziału p ła­
tnika. W jipostąpowauiu zaś odwuławrzern pla 
tjiik. który popadł w  zaocznośi;, nie może zwal- 
cz.ą.ć ustalonych praw id łow o  mąterjalnycli pod­
staw wymiaru, gdyż skutki zaoezno.ści sięgają, 
także;'w' postępowanie■'odwoławcze w  myśl prze 
pi.su art. (17, ust. 2 wym^eiąonej ustawy, p rzy­
znającego p łatn ikowi w tern postępowaniu te 
sama prawa- z jakich korzysta w ppstopowmniu 
wym iarowciu . Skopó ted ® p ła th ik  złożył zezna­
nie po teimdnie, wdadza bylu uprawmiona zasto 
sować. do-śiiiegó określone wyże j skutki zaocz- 
ności. skierowane przeciw ternu ząEzuty skargi 
nie mają oparcia w  ustawie b ©  względu na za- 
wartó w skardze ‘ twierdzenie, iż złożenie ze­
znania po terminie zostało uspraw ied liw ione 
nieobecnością płatnika.

ROKOW ANIA POLSKO-AUSTRJACKIE.
Wiedeńskie dzienniki zamieszczają .nror- 

macje o rokowaniach polsko - austejackich 
w sprawne waloryzacji ceł. Rokowania  te w 
ostał nich dniach nie poczyniły żadnych widocz 
nyrli •postępów. Polska postawiła jswego czasu 
żądaniu. w dziedzinie weterynaryjnej i w  dzio 
dziid 1 cel rolniczych.

POSEŁ DUŃSKI OBJĄŁ URZĘDOWANIE.
W  dniu onegdajs/.ym p. ‘Niols Johan Wjfifęś 

borg Nośfc ][iciseł nadzw ycza jny.- i min, pełno­
mocny J. Iv.*iMosci króla Danji i rsTaudji złożył 
p. Prezydentowi Rzpitej swe listy uw ierzyte l­
niające na uroczystej audjencji na Zamku w 
oloęz.eniu członków poselstwa duńskiego. Na 
audjencji obecny był min. spraw zagranicznych
li. A ugust  Zaleski

PENSJA ORDEROWA „VIRTUTI MILITARIA
Ministerstwo Spraw W ojsk ow ych  zarządziło 

wypłatę pensji orderowej „V irtu ti M i l i la r i “  za 
role bież. Pensja wynosi- za każdy posiadany 
order 300 zł.

W o jsk ow ym  pozostającym w  czynnej służ­
bie oraz, urzędnikom  cywilnym, zatrudnionym 
w administraci wojskowej pensję wypłaca w la  
Sciwy |)latmk, zaś wszystkim  innym kaw a le ­
rom oederu Iz.lia (Kas&SBkarbowa w łaściwa ze 
względu na miejsce zamieszkania interesowa­
nego.

ĆWICZENIA REZERWISTÓW W  ROKU 1928.
Jak się dowiadujemy', Matem br. odbędą się 

czterotygodniowe- ćwiczenia rezerwistów, na 
które dostanie powołany rocznik 1901. P rócz  
tegj? będą, powołane na ćw iczen ia roczniki star 
sze, k to ]| ; dotychczas z różnych przyczyn oho 
u iązku  tegó nie wypełniły. Jednocześnie z powo
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laniem rocznika . 1901 zostaną ró'\uic'ż powoła- 
’ ii na czterotygodniowe ćwiczenia podoficero­
wie rocznika 1S94 i 189Ó. Podanja o odroczenie 
terminu ćwiczeń nuhAyg.wmosić do PK U  do 
dnia 1 lipca f>r.

ZACIĄG OCHOTNICZY.
Na zasadzie ajrfe. 52vi <?3 ustawy o powszech­

nym obowiązku s'uż3?.v wojskowej ogłasza się 
zaciąg ochotniczy d o^ zym ie j  służby wojskowej. 
Dp (Z ł im e j  służby wojskowej w charakterze 
■ochotników mog&. bwp przy jm owani w  1928 r. 
mężczyźni, urodzeni w latach 1'908, 1909 i 1910. 
Term in  wnoszenia podań do 1’ K. U. o prhyję- 
cie w charakterze ochotników do służby w o j­

skowej we w szystkich rodzajai h upływa dnia 
1 lipca brr.

OKÓLNIK W  SPRAW IE PRZYJMOWANIA  
DO GIMNAZJÓW PAŃSTWOWYCH.

[iCiiffistój®wo oświaty przesłało do opinji ku; 
ra ior jów  okólnik w  sprawie przepisów' o prżyj- 
n iowaniu uczniów do gim nazjów. Okólnik poza 
wyszczególn ien iem szeregu zalącznikóiyj-jktói^ę 
uczeń zapisujący s ię ' do fgirrmazjum musi zło­
żyć, omawia wiek przepisową7 dla młodzieży, 
wstępującej do klasy i. (9 i pól do 12 lat) oraz 
ppdaje szereg uwagi* dotyczących /.akresu egża- 
minu wstępnego.

ojczyźnie egzotycznego monarchy.
W^obec przyjazdu króla afgańskiego 

Amanullalupulo Polski publikujemy poind- 
żej sze.rctg informacji oCojczyźnie egzotycz- 
nńg- î monau hyjS i T  , ’ .ć ' *• •

Afganistan zajmuje! 7p0.00m klin. kwadrato­
wych i posiada około- 10 milionów ludnośca, co 
daje u1 przecięciu 14 mieszkańców7' na ki-
lomiełi. Pod względem ełniezriyui mieszkańcy kra 
ju dzielą się-na pięć gTpp. z ktoiych- t-rzy- należą 
do rtisSS aryjskiej z pozostałych dwóch jedna po­
chodzenia- keńriekiego. zuśydrijs^i, turke-mongol- 
skiego. '

AfgMifjji-ałii jełst. krajem o klimacie wybitni®- 
kWilynetilalnym: latem panujti lam straszne'upa­
ł y  zimą —  słrasżjńe misczy. TaiSęjesI przynajmniej 
.pziś-iaj, gdyż geog ra fow i* .ara.bśjpy z końcem ze- 
Sżlego -lulftpia stanowozb twierdzili, że istniial 
fam klimat ..przyjemny’  i irarfaritowarM‘. Topo- 
iffrarja kraju jest w'ybitiniefgó;i'ska. Olbrzymie dwa 
piaskowzgórza otoczohwss! zewsząd wyroki mi łań­
cucha,rui gór. dochodzącymi do wysokości od pie­
liła u do siedmiu tyśJępjt metrów. Gleba .jest niiej- 
sćfiaui bardzo nawet, urodzaj na. a-skifptfy gór per- 
kryte Jas-em. dziś zresztą bardzo przetrzebionym.

Z n i i nęrałity el i • Jpogaet w ; -Aiganistajj' posiada 
zleto. rubiny, miedź, óynk, ołów, siarkę, węgie l 
i naflą, których jednak pokładły' są bardzo mało 
zbadane i dotąd prawie wcale nie eksploatowanie.

Za rok 1985 eksport. Afganistanu KzĄwSwaPmię 
sumą... 400 miljonów franków. ząśj.iinport kw7otą 
600 miljpiiów.-Ala pozycjach wywozu' głównie fi­
gurują: konie, sikory, s u ro w f f^ w o ^ ś  lapisGazuli, 
assafefida, kiszki banutie-ll t. d. W yw oz i  „singlów 
nie —  poz$* maszynami i matorjątem wojennym 
cukier, jedwabie, materje bawełniane, świece, pa- 
pit'i .rfnacżynia oma] jow7ane.

Afganistan w  pr-z^szlościi st-anie sie niezawod­

nie ulubionyln terenem dla turyzmu światowego. 
Od najdawniejszej •starożytności krzyżowały się 
iu wszystkie wpływy cywilizacyjne i szły d|dP£ji 
wielkich wędrówek narodów. Tu była kolebka 
Dżingis Ghana i Taioefilasa. Tu przechodził A le ­
ksander W ie lk i w s w y a  pochodzie na lndje i za 
zimćzJyl swa, bytność fórteGŻnymi murami po dziś 
dzień trwającymi. W  roku 1925* rząd franeife-ki 
zawarł z Afganistanem kouwfelicję,. mocą której 
Francją otrzymała w,ylącziii©ló-na-badania archeo­
logiczne kraju. Prowadzone 'są' one pold kiierun 
kiom p r ^ ś ó r o u 7 Foucher PGodard. Zbadano- już 
s?8regr i'n iejsfcówość i i znaleziono w iele cennych 
pami='tek. które ‘stosownie dó układuPćteielą się po 
połowie między oba państwa: jedna. jedzĄe do Pa­
ryża. druga idęragdo muzeum starożytności w7 Ka­
bulu.

Obećmyi wiadca Afganistanu z tytułem: A  ma­
nili lali - Chan. król Kabulu, Światłość świata —  
wstąpił na tron przodków w  roku 1919 w dość 
skbtnplit&iwĄny.,sfiosób. Jego- ojciec Hanibulła zo­
stał zaJtiordowany przgz sytego brata Nasrulę, 
z których Skorzystał Abiiianułłah i wtrąciwszy 
w u g a  de wręzigjgfcjg—  âtm zawładnął tronem. 
1 kładem z Ang ljąSv  Raval - Pindi - njowy władca 
AlganManu zdobył od niej uznanie niepodległo­
ści -.dla swego kraju =i) przyjętego nowego tytułu 
królewskiego dla sie-biei W  r. 192:1 podobny,układ 
zawarł z -sowietami, a następnie ae' wsłgystkiemi 
wielkiemi mocarstwami. Urodzony w7- roku 1891, 
krok Aniarudłah ożenili on y jest z pannąjjTliuraća. 
córką pArwszwgo bardzo <^e'nionego- publicysty 
atgauskiego, p. Maclunud Tarzi. KrólO\.Vajdz,ielnia 
Sekunduje swemu .małżonkowi do europeizacji 
swej ojcżyzny tgdęjaż jest bogobojną bardzo nnĄ
zułmanką, aerwaią^z tradycją ukażywjania się pu- 
hlicznie z zawoalowaną tw^arzą, tale samb jak król 
Aruuulłab żerwał z odwieoznemi1 tradycjami mu­
zułmańskiego- wielożeństwa. i łiaremu.
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Jak będą szacowane gospodarstwa
przy udzielaniu puźyczek przez Państwowy Bank F!oiny.

Mo.ntor Polski z dnia l£>rgo kwietnia b. r. nr. 
!'0 ogłosił. Przepisy p. Ministra Reform Rolnych 
z ilnia- ló-gć^miirca b .r„ wydane w porozumieniu 
z pp. VIinislrami Skarbu i Kplnie.lwa, dotycząca 
zmian w Przepisach Min. Ref. Roi. z dnia, 2!)-go 
lipcia. 1027 w dziedzinie -^kreślenia wartości sza­
cunkowej gospodarstw rolnych i parcel grunto­
wych przynulziiełanilu ppzez Pańslwowy Bank Roi 
ny pożyczek w listach zaslawnyeh 

Rozporządzeń io obecne_ brzmi.
Arl. I. W' paragrafie 0 prz<. pi sów'Ministra Re- 

lorm Iio l 1 1 cli z dnia 27 lipca 0)27 r. części p ierw­
sza utrzymuje hi zmienię następujące:

1) lila każdej 'klasy gruntów ornych, łaja i pa­
stwisk w każdym okręgu el>ojjoniieznym na pod- 
shi\\ io kwalifikacji- dokonanej wedle przepisów 
par. usiała się maksymalne ceny saacunkowp 
za 1 ha użylków. poda-’ e 'w następujących tabli­
cach:

A. Ouinty-orneWa

O k r ę g i  e k o n o m i c z n e  
z ł o t e  w z l o c i e

la Ib II III IV V

l •2900 2400 2100 1700 1400 850
. II 2300 2100 1700 1400 1000 700

I 1900 1700 1500 1200 650 600
IV 1700 1500 1400 850 700 450
V 1000 650 700 500 350 250

VI 500 350 250 200 150 90
VII 1200 150 100 100 70 30

VIII 50 30 20 20 10 10
B. Łąki i pastwiska. i

O k r ę g i e k o n o m 1 c z n e

Klasy
z ł o t e  w złt o c ie

la Ib II III ~ IV V

I 3 100 2600 2100 1700 1400 1000
II 2600 2100 1700 I4i 0 1000 700

III 2100 1700 1400 1000 700 500
IV 1200 1000 50 700 350 150
V 250 200 150 150 100 70

Art. 2. W  art II tyc im  przepisów część piirw- 
szą olr/.ylmije brzmienie następujące*:

1} Przy udzielaniu pożyczek nifprzekraczają­
cych sumy nominalnej^ąft.OOO zl. możerfpyć,"doko­
nane Oszacowanie kameralnie przez zastosowanie 
poniższych normalnych cen 1 ha gruntów użyt­
kowych:

W  Okręgu Ekonomicznym 1 a, w Powiatach 
W ojewództwa Krakowskiego, Lwowskiego i śląs­
kiego 2.100.$.

W  Olu egu Ekonom',ez: em ! I), w Powiatach 
W ojewództwa Kieleckiego, Krakowskiego, L w o w ­

skiego i Śląskitgo l .000 zl.; W ojewództwa Lu.bc]- 
sk iegofi^ianisławowskiego i.^Tarnopolskiego 1.100 
zl.: W ojewództwa Łódzkiego. ' \ a.rszawskilogo i 
E®z.na nskipgo i ?>0Q zl.

W Okręgu Ekonomii znym II, w  pbwiataeh
w('jewp'(lzhva Kie.l,djpyiego. Krakowskiego i Lw ow - 
t k i eg,Oi 1 :Vi Obkz I : W oj e wódzi wa i <ubel > k i ego. I 
morskiego. Poznańskiego, Stanisławowskiego i 
Tarnopolskiego l 200 zl.: W ojew ództwa  Łódzkie­
go i Wajszawskjfifgó t.OOO zl.

W  Okręgu Ekonomicznym III w PowitUarh
W i.jewództwa Kieleckiego. Lwowskiego i| W ołyń ­
skiego- 1.2000 zl.: Wojewó-dzlwa Balostockiego,
Lubelskiego. Pomorskiego, Stanialawowsk-Lago i 
T a rn o p o ls k ie j  1.000 zl.; W ^ jfw ódz lw a  Warszaw 
kiegO' 000 zl.

W  Okręgu Ekonomicznym I\ . w  Powiatach
Województ wat Białostockiego. Pomorsldego 050
zl.: w Powiatach W ojewódzl wa SJowogródzkiegb. 
Poleskiego i W ileńsk iego ,600 zl.

W  Okręgu Ekcfuomicznym \ , 35(1 zl.

Nieudały zbrodniczy zamach 
na poc ąg pod Tarnowem.

W  nocy z 27 na 28 k.wii Inia. nieznani sprawcy 
położyli w poprzek toru kolejowego między Bia­
dol nami a Bogumilowii^im-il b ilkę progową-,' za­
mierzając spowodować wykolejenie. Nadjeżdżający 
do Tai nowa o godz. 11-ej w pofeiąg nr. i)0ft5, 
prowkulzony przez kierowcę parowozu p. Szlęzaka, 
odrzuci! silą impetu próg pódlożonM. o szyny są­
siednie i zepchną! szyny o :12. cm szerokości 
wzdłuż 20 ni. toru. Kierowca Szlęzak mial na tyle 
przytomności umysłu że przewidział skutek ode­
pchnięcia belki i zawiadomił sygnalamii o stanie 
rz-ecz^ n adjeżdżający z Tam ow a pociąg nr SR92.

Św i.tdkowie widzieli dwógh Osobników, ucie- 
kajaewh do lasu prawdopodobnie sprawców za­
machu. Są poszlaki, ze bandyci zamierza1! .^powo­
dować wykolejenie przejeżdżającego o tej porze 
pociągu pośpiesznego, z Wiednia. cehun bezkame- 
go rabunku w nccy wśród lasu.

Krwawy deszcz.
Na przeslrssepi od ('.zerniowieefClo 'Brzeska spa­

dla na zremię unrtśy.ona wiatr.m masa. brunalns- 
go p y l i  i rzypędzoiia Orkanem który szalał na 
I kntftei r Prijjifi le i ppch ,dzi zapew e z wybuclui 
i dj-fig-Ab, od nas wulkanu

\
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Pod brzemieniem klątwy koście nej.
Kośpiół kaiolicki juko jimsl.yfucj.fi Boska, musi 

w obrębie swojej SPofeoztRKci gflftć- od swoich 
wicrnyę-h słodowania sio do zasad przc.ż^ń gioszo- 
uycli.

Znainjgjni.ezmienu' .mikjgierdzię Kościoła l^c- 
tola kiego, wdamy, z .jaką miłością odriosf sio On 
na;\v('l douswoich zajadłych wrogów, pojifcając ich 
modlitwom w leimych, ale leż muai nim kierować 
rpra wiedli wość, la jedna z. cech. świadczących o 
boskiem. a nie ludzkiiein pochodzeniu lej inslylu- 
cji. Sprawiedliwość ba.-da1a w  ręce zwierzchników 
duchownych. jako ,najsf raśzfriejszą karę, na opor­
nych ki aj Iwę.

Bardzo rzadko używa Kościół lej kary,, a sto­
suje -ja tylko wówcząs.-;gdy wszystkie środki Sr' 
j u z  wyczerpane.

W i e m y ' z  I n :  l o r j i  ż e  k i ą  l w a  k o ś c i e l n a  l a m a  Ir .  
l u k f p h  m o C a i z y .  j a k  c e s a r z e -  n i e m i e c c y , p o d  j e j  
k r z e m i e n i e m  u g i ą ł  s '\>  h i r d y  k a r k  k r ć d a  p o l s k i e g o  
B  k  s ł a w a  ś n i i a I ’eg-0 . a K o ś c i ó ł  r z u c i r | . i c  j ą  n i e  k i e -  
r o w a l  s i ę  n i g f l y  u p r w t l a e c . i e m .  l u b  p o z y c j i !  s p o ­

ł e c z n a  g r z e s z n i k a .
I o ki ob ec n i e ,  za  z n i o w a ż e m m  ś w i ą t y n i  - P a ń ­

s k i e j  p a d a  ta l - la lwa  na P u l k a  i o d l a d  wó jl  w  CHio- 
■szni zos l a  |c w  m y ś l  p r a w  k o śc i e ln y c h  w y k l u c z o n y  
z Wielk i e!  r o d z i n y  K o ś c k f a  ka lo l i ck i e g o .  l a k  . j a l ^  
w y l ą B j J p i f i  p n r s z y w a  o w c ę  ze z d r o w e g o  kida.

*  *
*

Dńj i 29 bJp. w  niedzielę z ambon kościołów 
diecezji krakowskie j zostało odczytane nn.s1.e- 
pująee pismo, kłdrogo w y ja lk i podajemy:

AD AM  ST liFA N  SAPUGHA  
z miłosierdzia Bożego i łaski Stolicy Apostol­

skiej Książę-Arcybiskup krakowski 
Wiernym paratji Choczni pozdrowienie w Panu!

Z przykroMig. w ie lką i (roską od dłuższego 
czasu w idzimy działalność wrogi] Kościołowi, 
wy.-depnjąrą. w artykułach pism, których ro­
dak lorom jesl. jeden z obywateli Wasze j gminy 
C.liocznia, podkopujących przy wiązanie ludu na 
szego do w iary  świętej, przeciwnym prawom 
Bożym i kościelnym; w samej też W aszej parn-
l.ji mnożyły się wypadki wdzieran ia  się w św ię­
te praw a, nadane Kośeioiow i przez • ( hrystuKn 
Pana. lekceważenia W ładzy kościelnej i jej pa- 
wcagi. a iifiwot znieważania Domu Bożego przez 
gorszące i karygodne zachowanie się niekto 
cyoh i ja. ra f ja n.

Bok leniu w' czasie wuzyl.Kp Nns/.ej kano­
nicznej upominaliśmy i błagali o opamiętanie 
a zarazem wzuwaliśm y W as wszystkich, kló- 
i zy daliścii' Nam tyle dowodów Waszego przy 
wiązania do W iary św. i tak licznie zgromadza 
liście się na nabożeńslw-a, byście nie dali się po 
wodować ludziom wrogo usposobionym do K o ­
ścioła św.

Pom im o tych upomnieli Naszych p rzewro­
tu.) działalność nie usłała —  lecz doszło nawet 
do tego niesłychanego wypadku, że w  czasie 
czynności zawieszania. konsekrpwranyeh przez 

iibas dzwonów' z cala -świadomością i rozmysłem 
w j łamano gw a ł to w n ie  drzwi do kęśHoła, aby 
uniemożliwić powieszenie tychże dzwonów. Do­
puszczono się lem profanacji Domu Boż.egpJ na­
ruszenia prawa Kościoła i zlekceważenia pra­
wowite j W ładzy  kościelnej. Jak szkodliw ie ten 
gorszący czyn wpłynął na- młodzież pnrafji, oka 
zato sj| to w oburzajijcom wysląpieniu m łodzie­
ży. która w sposób zbrodniczy w  dniu W .elkiej 
Nocy wbrew  zakazowi prawowite j w ładzy kp- 
.śćiehipj i, nie zważając na w y.stawieniP Najjśw. 
Sakramentu w kościele, zaburzy la. spokój na­
bożeństwa świątecznego.

Obowiązek sumienia, nie pozwą la £Nam dłu- 
ż l j  palrzeć spokojnie na. lo i znosić k rzyw dy 
i zifi-jwagi. wyrządzane w W asze j parafji Ko 

j|ciolow i i jego prawom.
■ o też zmuszeni jesteśmy użyć władzy ja ­

ką nadaje nniji prawo kościelne względem nie­
posłusznych i występnych parafjan.

Skoro zatem- jęsl udowodnionem, żę g łów ­
nym sprawcą lej burzycielskiej roboly, a. prze- 
ilewszyslkieni sprnwu-ą. znieważającego wdarc ia  
się do Kościoła, któro wywoła ło  tak w ielk ie  
z.go.tszenie 11 i ety I Ko w pnrafji Waszej, ale w ca­
łej okolicy, jesl ton sam redaktor pism pv:/.o<- 
yyrot.nyeh, parafianin tamlejszy, dr, Józef Bu­
łek dlatego, zasięgnąwszy ztlaniaMŚfąę/.ej Ra­
dy' Kurjahiej, na podstawie kanonu/2£22 rzuca­
my na czas wedle naszegp uznania na. tegoż 
dr. Józefa Bulka karę interdyktu osobistego, 
od którego zwoln ien i' ' sobie zastrzegamy i ogła­
szamy' niniejszem, że int.nrdykt pociąga za so­
bą zakaz wstępu temuż dr. Józefowi Bułkowi 
do Kościoła, przyjmowania Sn.kraincntów śy\ 
i Sakramenlaljów, udziału yv aktach prawnych 
kościelnych, a; wreszcie odmówienie pogrzebu 
chrześcijańskiego \» razi o śmierci w. niepoku- 
eie.

Błagalny o to Boga i ufamy, że to fsląsze za­
rządzenie. aczkolwiek surowe, ale jednak ko­
nieczne, odniesie ztiawieApy skutek, wstrząśntfe 
duszami Wasz.i'ini i doprowadzi do npnmicka-' 
nia o iwor/y występnym oczy i upi/.yd.omni 
wielkość popelirionej w iny oraz doprowadzi do 
Boga, kłóry, .jak mówi Pismo śyv. „tnie chce 
śmierci bezbożnego, ule żeby-' się nińzbożny na­
wrócił z. drogi swojej a żył". JiKzeeli. II).

Ban z Kurji Naszej Książęco-Melropniilulnej 
w Krakowie, Ki kyvietnia 1928 r.

f  Adam  Stefan Sapieha 

Książę Arcybiskup Krakowski.



.Nr. 1 O „l UD K A T O L IC K I " Str. 7.

Zuwibiil Putck! ale czy on sarn?
Nie! Zawj-niili ci wsz,y|8y, którzy oddali .glosy 

na-iiitjgo, i (:&}$('■ w iny wyklętego pada na ich du- 
sz(v ]g-d,vż zciufanie-rri swojęni pchnęli go do zbro­
dni świętokradztwa, jakiem jest \v$6vażaihe drzwi 
śwhątyOi.

Ci. którzy glosowali na , T ró jkę " muszę wrcsz- 
c i e - z ro zu n r i e ć .  że popełnili błąd, który da się obe-*; 
cnie zmazać lylko protestami przocitar rńopoczylal- 
i-e;i robocie „nietykalnego" dzięki irp ) >osla i jęgo 
k lubu— W v z  w o lenia. Sn.

Organ partji Putka ,.Wyzwolenie1 ząnih^yĄ 
cza artykuł, w którym Thugutt. dziwi sio, że 
chłopi w jakiejś tam okolicy g losowali na ,’,3". 
Ozy ta m y  tam:

„Co gorsza, numerów naszego pisma roz­
chodzi się około pięćdziesięciu, Dwadzieścia 
siedem tysięcy głosów i pięćdziesiąt nume-

Dzieje prześladowania 
Katolików w  MeKsyhu.

(Ciąg dalszy)

Nla konferencji socjalistów w dniu 5 marca 
1926 r. Plutarcli Eljasz Calles (takie jest pełne 
i wiele znaczące imię prezydenta) nazwał w a l­
kę, prowadzoną pi zez rząd, walką przeciwko 
arystokracji i powiedział m. in.: ,,Dopóki będę 
prezydentem, dopóty konstytucja z 1917 roku 
będzie stosowana".

Oprócz robotnikow socjalistycznych wspie­
rają go także wolnomularze, którzy przyrzekł 
mu swą pomoc w zbiorowej proklamacji W ie l ­
kiej Loży i 94 innych loż ze wszystkich okolic 
kraju. Jeszcze tego samego dnia wypędzono 
40 zakonnic ze schroniska w pobliżu stolicy. 
Następnego dnia, mimo protestu i sprzeciwu 
ludności, zamknięto seminarjum w Oaxaca  
Zamknięto dalej szpitale dla starców i opu­
szczonych, ponieważ posiadały prywatne ka­
plice, a sieroty wypędzono ze schronisk, gdyż 
były pod wpływem religijnym. Na protesty ka­
tolików, napływające do Calles‘a ze wszyst­
kich stron, ten odpowiadał: „Te artykuły, któ­
re w ciągu dziewięciu lat były martwą literą, 
muszą być teraz ściśle wykonywane".

rów pisma Dlaczego w  takim razie te głosy 
oddano naszemu stronnictwu? Przecież ci 
ludzie znają nas bardzo mało. Nie czytując 
pisma, nic nie wiedzą o naszyci) pracach, o 
naszych wysiłkach, o tern, czego my chce­
my. Idziemy w jedną drogę, ale czy tak iść 
będziemy do samego końca? Nie wiem. 
W  każdym razie nie mogłem przed sobą, ani 
przed innymi ukryć pełnego goryczy wraże­
nia, że ta twierdza, którą tam wystawiono, 
jest być może tylko twierdzą z p iasku1. 
Dziwno tylko to, żc T h u gu tP s ię  dziwi, boi’' 

przecie odpowiedź nasuwa się sama! (Ilosowabi 
właśnie dlatego na .JYyY.woleiiie", że tak mało, 
a nawet wealo go nie znali.

A  że wszystko eo -zdobyli W yzw o leń cy  i P. 
.P. na wsiach josv ty lko  „tw ierdzą  z piasku1' 
to musimy Tlniguti.owi przyznać rację, gdyż 
głupota i za le p ie n ie  nie mogą trwać długo, ą> 
ciemności radyka lizm u pierzeliną przed wsalio 
dem odrodzonej w chłopskich duszach słonecz­
nej idei katolicyzmu. Es.

50 nowych wstrząsów 
w Koryncie.

Z KraHnlu doruwza. że ulało się odrzuć 50 no­
wych ws irząsów . Zachód/j obtćwa iobwyrh I nfas- 
trof.

W  dn u 12 marca 1926 r. podczas zbiegowi 
śka ludu zabici zostali w  pobliżu TejMc w sta­
nie Nayarit trzej urzędnicy państwowi w chwi­
li, gdy chcieli zamknąć kościół i wypędzić księ­
ży Niejednokrotnie w  czasie przebiegu walki 
w szczególnie dotkliwy sposób ujawniali swe 
przywiązania do Kościoła Indjanie, mimo na­
pomnień ze sirony biskupów i księży, by niej 
uciekać się do żadnego gwałtu. Zamykanie ko 
ściołów, szkół, wypędzanie księży, biskupów, 
zakonnic trwało nadal. Rząd za pomocą prasy 
próbował oskarżać katolików o mieszanie się 
do polityki oraz niepocłuszeńslwo wobec kon- 

rslylucji i przeczył perfidnie, że Kościoł jest w  
jakikolwiek sposób prześladowany. Mimo tych 
oskarżeń arcybiskup Meksyku oczyszczony był 
przez sąd od zarzutu złamania konslylucji.

Na miejsce wydalonego poprzednio Delega­
ta papieskiego Stolica Apostolska już w  dniu 
22 grudnia 1925 r. mianowała Delegatem arcy­
biskupa z Portonco, Mra Caruana, który też 
bez trudności przebył granicę. Dnia 14 kwie­
tnia departament spraw wewnętrznych rozpo­
czął dochodzenie', czy delegat papieski prawnie 
przybył do kraju. Rząd nie wstydził się usiło­
wań wykazania przy pomocy sfałszowanych do 
kumentuw, że poseł papieski podał na granicy 
mylne informacje. Episkopat meksykański wy-
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Janina Waściszakowska,

O przykładzie.
Przeczytawszy w ostatnich numerach „Lu­

du Katolickiego" parę artykułów, dotyczących 
wychowania charakteru dzieci, nie mogę się 
powstrzymać od dorzucenia kilku uwag, które 
mi się odnośnie do wychowania nastręczają. 
Otóż podług mnie najdonioślejszym czynnikiem, 
motorem wychowania >est przykład. Oczywi­
ście, przykład może być dobry, albo i zły, ale 
i jeden i drugi, a szczególniej może właśnie ten 
drugi jest siłą potężną i siłę tą trzeba mieć prze 
dewszystkiem na uwadze, eśli się chce kogoś 
chować. W iem y dobrze o tern, jak trudno jest 
uratować kogoś, kto wpadł w  złe towarzystwo, 
czy to pijaków, czy nieuczciwych, czy też kar­
ciarzy; choćby był najlepszym człowiekiem, je­
śli nie ma siły wyrwać się z tego towarzystwa, 
to i stad wkrótce bedzifeOaki. Żadne, p e iw a ^ g j '  
żadne namowy, jak to mówią, ani prośba ani

dał list pasterski, w  którym nawoływał wier­
nych, by niezłomnie wytrwali przy wierze ka­
tolickiej i prawach swego Kościoła i by nie 
używali żadnego gwałtu, przeciwstawiając uci­
skowi jedynie bierny opór. Już 2 lutego Ojciec 
św. wystosował do biskupów meksykańskich 
list, pełen pociechy i otuchy, w którym potę­
piał antyreligijue ustawy, jako sprzeczne z roz­
sądkiem i dobrem ogólnem i ostrzegał przed 
działalnością polityczną, zachęcając natomiast 
gorąco katolików tlo huczenia, s.fę na' gruacib 
akcii katolickiej.

Odpowiedzią Calles a było wydalenie w  dn. 
15 maja Delegata papieskiego Caruana. Prze­
ciwko temu zaprotestował Ojciec św. okólni­
kiem z 2 lipca do wszystkich dyplomatycznych 
i innych przedstawicieli przy Stolicy Apostol­
skiej. W  okólniku tym Ojciec św. wskazał na 
obłudę rządu meksykańskiego, który pod pre­
tekstem praworządności podnosi rękę na naj­
świętsze prawa człowieka i polecał gorąco mo­
dlitwie całego świata katolickiego prześlado­
wany Kościół w  Meksyku Dnia 3 lipca rząd 
meksykański opublikował dekret o 33 artyku­
łach, który nietylko przywrócił tak zw. ustawy 
reformacyjne (z okresu między 1859 a 1874 r.) 
i nietylko ogłosił za prawnie obowiązujące, 
wrogie dla katolicyzmu, postanowienia konsty-

groźba nie pomoże, póki ten zły przykład dzia­
ła. Przypomnijmy sob'.e dawne dawne czasy, 
kiedy to np. istniała sekta biczowników; iluż 
to ludzi poszło za przykładem kilku czy kilku­
nastu początkowych założycieli. A lbo  sięgnij­
my wzrokiem bliżej do naszych zebrań, do na­
szych wieców: mówi ktoś rozumny, chętnie go 
słuchamy, ale niech się odezwie byle świszczy­
pała, niech zacznie tumat ić po swojemu, to za­
raz trzeci, dziesiąty i dwudziesty mu przy- 
klasną —  już pogubili swoje myśli, już ich me 
stać na zaprzeczenie, tylko będą za jedną par­
szywą owcą wszyscy ręce wyciągać.

Byłoby bardzo źle na świecie, gdyby nie 
działał także dobry przykład. Widzimy, jak 
Święci oddziaływali na swe otoczenie, jak nie­
jeden zacny człowiek nie słowami, ale czynem, 
przykładem swego życia innego ze złej drogi 
zawrócił. A  najlepiej chyba to działanie przy­
kładu widać w czas; bitwy: odwaga przywód­
cy porywa za sobą żołnierzy i dodaje im mę­
stwa —  i odwrotnie: jeden tcnórz gorzej znisz­
czy cały pułk niż uporczywe bombardowanie 
nieprzyjaciela.

Taką to siłą jest przykład, gdy chodzi o do­
rosłych; cóż dopi sro mówić o dziecku, które 
nie rządzi się na razie własnym rozumem, a ro­
bi to wszystko, co widzi u innych, czyli naśla­
duje. Nieraz się mówi żartem, że dziecko to 
jak papużka albo małpka,- wszystko powtarza 
za innymi —  i jest w  tern dużo prawdy. A  że

tucji z 1917 r., ale wydał jeszcze surowsze po­
stanowienia i zagroził surowemi karami więzie­
nia. i pieniężngini za przekro jzenie ich . 'O to nie­
które z tych zarządzeń: Artykuły 1 i 2 zezwa­
lają na sprawowanie obrządku kultu tylko oso­
bom, urodzonym w Meksyku; 3 i 5 ustanawiają 
szkołę świecką wszystkich stopni, wykluczają  
z niej Kościół i duchowieństwo i podporządko­
wują także szkoły prywatne nadzorowi pań­
stwowemu; 6 —  ogłaszają śluby zakonne za 
nieważne i grożą surowemi karami tym, któ- 
rzyby nakłaniali małoletnich, choćby nawet 
swych krewnych, do stanu zakonnego. Następ­
ne cztery artykuły zabraniają pod surowemi 
karami (ó lat więzienia) wypowiadania jakiej­
kolwiek krytyki publicznej pod adresem poli­
tyków, odbierają duchowieństwu prawo zbie­
rania się na zebraniach publicznych, albo pry­
watnych, albo me pozwalają nawet na posiada­
nie poglądów politycznych. Pozostałe artykuły 
zaostrzają przytoczone wyżej postanowienia 

^konstytucji" o „wolności słowa i prasy", o na­
cjonalizacji własności kościelnej itd. i grożą wła  
(Izom municypalnym i lokalnynPctstmui karami 
więzienia i pieniężnemi na wypadek, gdyby te 
władze wzbraniały się stosować w  całej rozcią­
głości omawiane zarządzenia.

(Ciąg dalszy nastąpi)
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dziecko,- póki małe, najczęściej przygląda się 
własnym rodzicom, szczególniej matce, dlatego 
też matka, jeśli chce przy pomocy Boże) zrobić 
z niego zacnego człowieka, powmna sama nad 
sobą dobrze czuwać, jaki przykład daje dziec­
ku. Niedarmo uczą nas przysłowia: „niedaleko 
pada jabłko od jabłoni", albo: „jaka mać taka 
nać". Jeśli matka jest pobożna, to i dziecko 
niedowiarkiem nie będzie, jeśli u matki w cha­
łupie czysto i porządnie, to syn czy córka też 
porządek i ład będą lubić, a, jak matka nie lata 
po kumoszkach na próżne gawędy, to i dzieci 
więcej własnego, jak cudzego obejścia pilnują.

Matka-przeklętnica ani się opatrzy, jak jej 
dziecko najgorszych przekleństw używać bę ­
dzie, a taka, co się lubi kłócić, doczeka się 
wkrótce ik dzieci o ni jmriejszą rzecz do upa­
dłego będą się sprzeczały.

I dlatego, zanim sie poskarżymy na własne 
dziecko, to dobrze przyjrzyjmy się sobie, a mo­
że się zdarzy, że trzeba będzie się w pierś, udei 
rzyć i przyznać do winy: .fyoj, a toć tak jakby 
w zwierciadle odbiły się w  sercu dziecka moje 
błędy, moje wady".

Naturalnie —  zdarza się, że syn najporząd­
niejszych rodziców bywa łotrem i znów —  
tam, gdzie rodzice mało warci, mogą być dzie­
ci jak najlepsze. A le  to są rzadkie wypadki 
Naogół zaś przykład dobry rodziców —  to po­
łowa albo i więcej dobrego wychowania dzieci.

(C. d. n.).

 f

P O W IĘ K S ZE N IE  M A N D A T Ó W  DO RADY LIGI  

NARODÓW .

W edług  doniesień dzienników z Genewy 
.Trilnme de Geneve" zamieszcza, doniesienie, 

według którego pomiędzy mocarstwami glów- 
n 0 1  ni są obecnie w  toku rokowania mające, na 
celu udzielenie Hiszpanji, którą, cofnęła swą. 
v j  stąpienie z L ig i  Narodów', półstałego manda­
tu w Radzie. Ponieważ półstałe mandaty, któ­
re obecnie posiada Polska wspólnie z Małą En-
1 cntą nie mogą żflstać powiększone na kpszt 
niestałych mandatów będzie mus.iada Rada L i ­
gi Narodów zostać zwiększona, o jeden półsta­
ły mandat. Oraz jeden niestały mandat. Liczba 
członków Rady Ligi Narodów zwiększyłaby Się 
wiec z 14 na. t(>:

CHAOTYCZNE ZATARGI N A  DALEKIM  
WSCHODZIE.

Smutny przykład, do'.Czego brak ojgjtanizaeji 
narodowe}' i państwowej doprowadzić może, 
stanowią Chiny. Mimo starej kultury, która jąst 
zbaczało starszą, aniżeli basza, mimo" ogromnej 
liczby i hi ssak a ńc ów (.jest i$J> eoś ponad 400 m i­
lionów) iji'e są oni u siebie w  doui.u panami. — 
Dzięki temu brakowi organizacji lTyfa” w Chi­
nach m ożliwa akcja pru,-.kiego gen. Walęłersee-., 

g?o'.: Dzjęiii tamu brasów  i organizacji było możli 
woni. że>w r. 1904-*5 dwa pańs'i,wa: _Ro|?ja i Ja- 
poiija pos])rzęczaw ^zy siA na tło wpływów w 
KoTej.i nie pytając się w ta le  Chińczyków — 
r.zen ies l i  pożogo wojny na [erytorjum Ghin 
i nawet nie zapłacił} im żadnego odszkodowa­
nia zato.

1 teraz, aby porządek zaprbwadzić Japo.nja 
wysyła \gwbje wojska do Szanghaju.

Chiński iv.ąd nacjonalistyczny w  nocie swej 
wy.nża obawę, że akcja, japońska może w yw o ­
łać poważne konsekwencje i prosi o natychmia 
stowc zaprzestanie ek pody&ji oddziałów w o j­
skowych do Szanghaju, ilłfeta rządu pekińskie--! 

H  ulrzymańa jest w podobnej formie i zaw ie­
ra analogiczną tre^ć "co nota nacjonalistów.

Prasa wiedeńska podają z Waszyngtonu, że 
rz-ącl atperykański wysłał około 40 okrętów wo- 
jennycb z k ilkom a tysiącami ż.q! mierzy na w o ­
dy chińskie. 5000 żołnierzy amerykańskich 
znajduje się ju/, w Tien-Tsinie. 1000 w  Pekiiiis j 
i MMP w Szangliaju.

R EZU LTAT  W Y B O R Ó W  W E  FRANCJI.

Rezultaty w,, borów we Frani ji wykazują 
wyraźn ie  /.wycięstwó grup popierających Poitf-.j 
car ego, francusktógo premjjera.

Jednakże dMcfT.ten nie&decydifiy.o ostatecz­
nym wyniku w y Jkirów. ponieważ dopiero,, rezu l­
taty uzujjeh i łających wyborów  przyniosą odpo ­
wiedź na pytania, jakie będzie oblicze nowej 
Izby poselskiej.

Z wybranych posłów pod hasłem ..współ­
pracy z Poincareiu" przeszło 1 i0 deputowanych: 
Ppd hasłami opozycji trzydzBsdS ośmiu.

Z wyborów  tycli wynika, że F r a n c j i  rządzić 
będzie nadal p. RajiOOud Poincare, Ćlotychcza 
sfiwy preinjer, w ielk i przyjaciel Polski.

TRZĘSIENIE  ZIEMI N A W IE D Z IŁ O  GRECJĘ.

Z \ten donoszą o fali wstrząśnie^ podziem­
nych. które nawiedziły ostatnio .G-Eeeję. , Nie- 

,- fetety w$kiitek'> przerwania, w  eżaśię trzęsienia 
ziemi przewod()w telegraficznych i telefonicz- 
nych rozm iary katastrofy nieSsą dotychczas do­
kładnie znane. W KorynCte runęło w  gruzy 2 
tys. domów, .ieden tylko dom w  całym miaście 
nie doznał uszkodzenia. W niektórych miejsco­
wościach odczuwane <są >v dalszym- ciągu lek­
kie wstrząsy podziemne. ...

Po  str.n z liwej klęsce trzęsienia ziemi jakie



Str. 10 „LUD KATOLICKI" Nr. 19

nawiedziło BnlgahujSta straszna plaga nawie­
dziła i 'kijrecję, pozbawiając, również setki ludzi 
zdrow ia i życia, a ftyś ięcy  ludzi dachu nad g ło ­
w ą .^  RH  . |jg v ... ‘ f f f i

BARBARZYŃSTWA MEKSYKAŃSKIE.
Meksykańska ag.en.cja prasowa podaje, iż 

władze meksykańskie w tych dniach areszto­
wały* iksięclza Pedrozo, którego,. n iezwjocznie po 
aresztowaniu slia/ano na karę śmierci. W jgb l& E  
wykonany został natychmiast. W ed w H  in fonna 
cyj, osiągniętych z kół katolh kich, ks. Pedrozd 
jesi? 128 k^iędzeni-męcz.ennijciem, straconym 
przez prześladowców7 meksykańskich. Powodem 
stracenia księdza Pedrozo by ta gorl iwa  dzia ła l­
ność w stowarzyszeniach katolickich.

z w r o t  N i e r u c h o m o ś c i  k o ś c i o ł o w i
W E WŁOSZECH.

Zwrot diecezjom kongregacjom religijnym 
i innym instytucjom kościelnym we W iosz.ech 
nieruc homośia, zabranycli im przez rządy po­
przednie, przeprowadzany jest na, szeroką ska­
lę przez rząd faszystowski. W  tych dniach zwró 
cono zakonowi K larysek w ltźyinie bardzo oh- 
szerne opactwo., tudzież zakonowi Dominika­
nów aneks kościoła Marji Panny,1* zajęty dotycli 
czas przez, miuisterjum oświaty. Redaktor „Po- 
łpolo d Ita lia", Arnold Mussolini, pisząc o 1ych 
zwrotach, dodaje: „Jest to dług, zaciągnięty
przez rządy poprzednie u Kościoła i Watykanu, 
a którego spłatę rząd faszystowski uważa sobie 
za obowiązek1.

EKSPERYMENT WYBORCZY.
W czasie wyborów do Reichstagu i sejmów 

krajowych Hesja postanowiła przeprowadzić 
odrębne glosfo.wanie mężczyzn i kobiet, kobiely 
i mężczyźni będą glosowali kartkami różnego 
koloni, i-rzez zarządzenie i o, | Hesja ma zamiar 
zebrać materjał statystyczny i naukowjgj k tóry­
by wskazywał jak na w'yniki w yborów  wpływa, 
udział kobiet w glosowaniu.

KALENDARZ TYGODNIOWY.

(i. Niedzic la: Jana w  Ol.
7. Poniedziałek: Domiceli p.
Ś. W torek : Stanisława bisk.

9. Ś ro d a :  Grzegorza b.
10. t£zw'artek: Iz.yćlora, Roln.
11. P ią tek : Beatr., Adolf.

12. Sobota: Pankracego.

JESZCZE JEDEN POM NIK  „SŁAW Y 1 P R U ­
SKIEJ ZN IK N IE  Z ZiEM l POLSKIEJ. W  Byd

' goszczy na ostalnierri po.si.eclzen.in Bady' m ie j­
skiej zapatllk* ucliwala, na mocy której znajdo 
j,ąca się tam granifciwa j,W ieża Bismarcka /.o 
stanjeyw najbliższym czasie rozebrana.

Z L IK W ID O W A N IE  ORGANIZACJI KOM U­
NISTA CZMEJ W  SOSNOWCU. Po li cja śhsno- 
wiecka. przytrzym ała  ostatnio cały dzieln icowy 

, ‘::IĆ0iuilet komunistyczny-, który naznaczył sobie 
jako miejsce zebrania most fabryki F itznera 
i Gumpera. Po zarządzonej pblawie aresztowa-' 
no wszystkich członków komitetu dzie ln icowe­
go w liczbie. 2-4. Ogółem aresztowano osoby, 
z których zatrzymano w  areszcie j oddano do 
dysp3j/ą®.i sędziego ,śl>edczego\ 2§ pS-ńl).

i 'Odczas rew iz j i  w mieszkaniach aresztowhA 
nyeli znaleziono ba.rdżp \. .ele obciążającego ma 
r er., a i 11 i dowodów winy, rn. in. plan sz. zególo- 
wegu postępowania w dniu 1 maja,.

K R W A W A  W A L K A  POLICJI Z B A N D Y T A ­
MI. Przed pałac w taścicicla. rriąjąlku Rozbitek.

, von iicichena w ]imv między lirockim za.jeehnl 
w tych dniach w nocy samochód, z którego w y ­
siadło kijku uzbrojonych ludzi i usiłowało w y ­
łamać drzwi. Tele fonicznie zawiadomiona poli­
cja, zaskoczyła złoczyńców przy pracy Rahęlyci 
gęsto sic ostr/.ellwująe, rzucili się do ucieczki 
Polic ji udało się osaczyć bandy Iow lak, iż je ­
den ty llcó' zdolal umknąć. Jedeńcz członków 
bandy niejaki Skąpski olrzy.nal podczas walk i 
postrzał i wkrótce zmarł.

300 TYS IEEY  L ITR Ó W  O L IW Y  SPŁONĘŁO
Według wiadomości z Paryża, w Londynie splo 
nąl w lyeh dotarli st-lad oliw y samcu bodowej. 
Pastwą płomieni padło .‘>00.000 lilrow oliwy. 
Szalejący ogień ugasiła - Ira , ogniowa dopiero 
IKi Ó-ciu godzinach ofiarnej i infuisy wnej p'ra 
cy. Szkody wynoszą przeszli) 2 m iljony fran­
ków.

ILOŚĆ R YD LA  DOMOWEGO V/ POLSCE.
•rf^ia terenie całej Polski jesl wedle osicnniego 

spisu 4,12S/S2'1 koni, w tern 01.809 boni wojsko­
wych. Dalej .3^70.0TO krów . ii,:491.208 sztok nie­
rogacizny i 1,917.292 owiec.

M A ŁŻE Ń S T W O  JEDNODNIOW E. W Rosji 
sowieckiej w roku 192(1 na. czteryJnia.lżeijsłwsŁ 
byl jeden razywód, w  roku 192? na ęzlery m ał­
żeństwa już dwa rozwody. Przeciętny czas trwa 
nia małżeństwa wahał sió między sześciu a 
ośmiu miosiącann A '  grudniu zeszłego roku za 
rejestr.,wano* 48 nialżensi.w, które trwały tylko 
jeden do dwóch dni Na jw ięce j rozw oclów jest 
w  miastach najmniej po w'siai li. Sowieckie 
władze interesują się zwyżką rozwodowy lecz 
n ie  prze jmują się leni zbydino Utrzymują one, 
że lepiej jest.bgdy młodzi pobierają .ślę i roz­
wodzą  pityc i j-sześć razy do roku. gdyż przy naj­
mniej j&st pewmosp, że ży ją  „hygieniepnie".
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Fm Es.

Bajha o chorej matce i o źródełku.
(Ciąg dalszy).

A  gdy w p o i l i  z tego lasu 
Przepaścistym .mirem 
Ot oczyi gę stop zasiany 
B iali m słońca, żarom.

•lezyk przyseehl mu spaloili 
A ż  do podniebienia,
W ięc zapragnął Janek wody 
I 1 ’liloclu.ego cienia.

Aż  1u. jakby km tę myśl 
Dziwnym  trafem jzgadl,
1’ nlrzy: .liimięk; sludnin, żuraw 
I w iśn iow y sad.

A  od studni glosUiań woła:
Hej! wędrowcze miody,
Ziy ten dzbanek po lewany 

Dam ci chłodnej wody!

(Ciąg dalszy nastąpi).

MATKA
(Ciąg dalszy).

Zaśpiewam ci je wszystkie, wszystkie co 
do jednej, lecz teraz nie zatrzymuj mię, o nocy 
ciemna! Pozwól mi śpieszyć, pozwól biec. za 
dzieckiem.

i.ccz noc siedziała cicha i milcząca
W tedy biedna matka załamała ręce i za- 

rzęla ćpewać, płacząc. Płynęły śliczne pieśni, 
ale łez płynęło więcej. Wkońcti noc rzekła:

—  Idźż.e teraz na prawo, aż do jodłowego 
lasu. Tam zniknęła śmierć z twą dzieciną.

Kobieta pobiegła. Las był ciemny, ale ścież­
kę widzieć było można, więc śpieszyła W  głę­
bi lasu jednakże drogi się krzyżowały, rozcho­
dziły w strony przeciwne i biedna nie wiedzia 
la, klorą obrać. W  tern spojrzała na krzak cier­
niowy, na klórym, zamiast liści i kwl dów, w i­
siały sople zmarzniętego szronu.

—  Czy nie widziałeś ,w którą stronę poszła 
śmierć z mojem dzieckiem? —  zapylała matka

—  Widziałem —  szepnął krzak —  nie po­
wiem ci jednak, dopóki mię nie ogrzejesz na

cwc.j piersi. Przemarzłem aż do rdzenia, w lod 
się zmienię za cbwilę.

Nie namyślając się, luedna kobieta przyci­
snęła do piersi nagi krzak cierniowy. Ze zramo 
nego ciała krople krwi spływać zaczęły, krople 
krwi ciepłej. Lecz z nagich gałązek wystrzeliły 
listeczki, potem pączki białe i krzak cierniowy 
zakwitł pośród zimy, tak gorącem było serce 
biednej matki,

W  lody wskazał jej drogę, k tó rą . śmierć pjt>- 
szlą z. jej dzieckiem.

I biegła znowu, a biegła lak długo, aż nio- 
'Tmierrie jo/.ioro zagrodziło jej drogę. Nie 1>> lo 
na nioin lod/i ani statku. Cienka pow loką lo­
du mostu zastąpić nic mogła,-ale; nie pozwala­
ła przepłynąć na stron.* przeciwną. Co tu jj'q *  

cząć? Jyiatka dostać się tam musi, bo tam jej 
dziecię!

Upadła na ziemię i zaczęła j .ć wodę, W y ­
pić jezioro całe? Czyż człoc.ek podoła? A le  
ona myślała, że cud stać się może

, (Ciąg dalszy nastąpi).
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Po chłopskich karkach.

Tak: po' 'chlop&kieh twardy.ęh karRaeh 
Przez l f o e  fortele 
W laz ły  żydy na wyfigEltio 
Sejmowe fotele.

A chłop polski ye spozierał 
C ierpliw ie z ukhisa,
K iedy go deptała noga.’-;
Ii ia inanda i Crośsa.

I poddawa 1 im swe karki.
Jak  by g;p kto urzekł.
Służąc., w ciemnej swej głupocie 
Żydom za podnóżek.

Że was jako gnó.i deptały 
Szmejgelesow stopy, 
Podziękujcie socyjałoni 
Bw-dne polsk ie j chłopy, •

Podziękujcie Cin]k o s i  
Ludzie moi mili
Żo w żydo wski cli was parobków 
‘2 gardów  przcrpion-iii.
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Zamorski Powiino ?.a.
Traw d/.iwaj jest, nasza stttro^Gockaffpogwar- 

J.va: ,,Cudze chwalicię- swego nie znacie, sami 
nie wiecie co .posiadacie". Przekonałem Tgię 
moiścirwy -o tem na'sftlue samym.

Lepie j lńóiśl.-ie Ś n i e  żyć ?ha tym święcie, bo 
n ijakiego-uznania ani nadgnocty na nim nie do­
czeka się proJetaryjusz (Ignac mię tak nauczył)..

Bo na taii '"przykład: przyjechał do Kurę-
py jakisi zamorski powsinogą. co- to na gębie, 
jako cygan j-est czyrniawy i żeby to choć bj i 
krześcijanin, nbo katolik, to nie '.mówię, ale po­
gan i jakos.i wabi się z m y ś l i®  Anula, czy ja- 
kosi i wsurnh I go witają, jakoby z menazyry- 
ją. ąbó ’ z cyrkiem jeździł. A  j a f  cliędzę po tej 
poKkiej republice i chodzą i ani jedijfe^delega- 
cyja naprzeciw nie weszła, chyba po lira j (ale

PROF. J. B O B R O W S K I

O j^dw abnk tw ie
(Ciąg- dalszy)

Rozrzedzanie przeprowadzamy prosto. Oto 
gdy na zdejmnik posypany karmą przejdzie 
mniej więcej potowa gąsienic, przenosimy je na 
nową ramę, a resztę przenosimy na świeży 
zdejmnik. Lśniących gąsienic nie rozrzedzamy.

Linienie gąsienic.
Gąsienica zrzuca skórę czyli linieje 5 razy 

w życiu, z czego 5-le bnienie odbywa się w  
poczwarce. Na  jakiś czas przed linieniem gą­
sienica przestaje jeść, przyczepia się niteczka­
mi jedwabiu do miejsca, na którym się znajdu­
je, przyczem porusza na prawo i lewo tuło­
wiem. Skórka u 'gąsienicy na głowie sta .jo się 
wzdętą, przeźroczystą, narządy trawienia w y ­
próżniają się, poczem gąsienica podnosi g łów ­
kę do góry i ,,śpi‘‘ przez dobę, zaś przy 4-tem 
linieniu do dwóch dni (36 do 48 godzin). Po 
tym czasie skórka stara odklcja się i kawałka­
mi, poczynając od głowy, schodzi. Po zrzuce­
niu skórki z głowy i oswobodzeniu nóg, gąsie­
nica prędko opuszcza resztę skóry, która przy­
czepiona nitkami, pozostaje w dawnem miejscu. 
Jakiś czas potem gąsienica spoczywa nierucho 
mo aż chityna zaschnie, poczem z wielkim ape 
tytern zabiera się do jadła. Oczywista, że w  
tym czasie ustanie karmienie, nie zmieniamy 
zdejmników, unikamy przeciągów i zimna, nie 
niepokoimy niepotrzebnym ruchem itp. Teraz 
też zrozumiemy dlaczego nam zależy na równie 
lśniącej się partji, bo jakbyśmy wyglądali z ho­
dowlą, gdy jedne gąsienice jadły, drugie spały, 
trzecie wreszcie opuszczały swe dawne skóry. 
Gąsienica przykryta podczas snu zdebnnikiem 
lub liściem, przerywa linienie, by się dostać na 
wierzch, ale robi to kosztem największego

ja. .w tej jezdem inkcjgKitcĄ; a tu‘ zamorski powsi 
noga i Id o  lialasu.

, Nicby mi n.e żal było, niech se i on użyje, 
ale ołp wę‘ W ars iaw ia.um yślil i ,  f;p't).y mu-’ s ikaw­
ki pokazać, jajco że Kurjere.k pigol, co ten kró­
lów, ki pogański Powśiiiióga. —  nie widziol ta­
kowej maszyny sikającej i-będzie infaj uciechę 
kiej go fkjerihąjpy s-fjluc/.ą wodą. M'ózĄ*iny.rśJą, 
że zbieleje, łabędzie-’W ars iaw a  sikać z uciechy, 
a ja se berłem poplakiwoł zapom niani, zapo­
znany jako w t r a w i i i j o ł e c i e k  skromny.' *" 

K le j z wasj moiściewy któ spotka tego króla, 
czy cysorzą) to mech mu wspomni o ..Powsi­
nodze' ■ kaiftiaiacie pif] fachu a może eta mi or­
der; 1 ) 0  te zamorskie ęysor/.c, to ino ordery da- 
joih i (dugi robią i teio z nich poiijechy!

uszczerbku zdrowia, często prźyplaeAją’c. śmier­
cią. Stąd jednostajność hodowli to najpierwszy 
' najpoważniejszy warunek. Dlatego, by być 
pewnymi co do dni, zapisujemy bardzo dokła­
dnie datę wylęgów i poszczególnych limeń. 
Oczywista, że na tłuste gąsienice, zwłaszcza 
podczas dnienia, znajduje się wiele amatorow 
Pomuając bakterje, ze zwierzęcych najgorsze, 
to muchy i mrówki, przed którymi nader pilnie 
musimy bronić gąsienic. W ięc zasłaijiąnie mu- 
szlinem okien, lepy, trutki przeciwko ibuchom, 
zaś na mrówki, to najlepsza rada etażerki w i­
szące u stropu, oraz wata nasycona słodką w o ­
dą, na które mrówki siadają, a którą prędko 
się zbwra i spala wraz z mrówkami.

Ostatni okres z> zia gąsienicy
trwa 7— 10 dni; to okres największego rozwoju 
fizycznego oraz gruczołów jedwabnych, które 
zajmują pod koniec 1Ą  ciała gąsienicy. Stąd naj 
pilniejszej uwagi okres ten wymaga, bo trzeba 
bardzo często rozrzedzać gąsienice i obficie 
karmić, albowiem ziada dobrze rozwinięta gą­
sienica 6 razy tyle, ile zjadła dotąd.

Ponadto baczyć na wygląd, bo nieszczę­
ściem hodowli jedwabnika jest to, iż dopiero 
w oslalnun okresie choroby na jaw występują 
każdą podejrzaną gąsienicę bezwzględnie nisz­
czyć, by nie wywołała zarazy.

O utrzymaniu odpowiedniej temperatury, 
oraz przewietrzeniu już mówić nie trzeba, bo 
to samo przez się rozumiemy. Przy końcu ty­
godnia gąsienice stają się przeźroczyste, pizy- 
bierając zlekka kolor żółty lub zielony, zależ­
nie od przyszłego koloru nici, przestają jeść 
i zaczynają się rozłazić, by znaleźć miejsce na 
przepoczwarczenie się. Miejsce to dajemy gą­
sienicy, by jej nie zmusić do rozłażenia się po 
całej wychowalni, a zwiemy to miejsce ,^u rzę ­
dnikiem".
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Oprzędnik to 'suche gałązki1. powtiykarae w 
ramy, na które gąsienice włażą;- by się piyc 
poczwarczyć. Oczywiście nie mogą to być ga­
łązki kolczaste, bo ładniebyśmy wyglądali, gd 
by nam przyszło z między cierni wybielą' 
oprzędy, ponadto nie mogą to b ć gałązki o sil 
nym zapachu. Najlepsze dębnym. brzozowe, 
wrzos.. sj:paragv żitrnowA-c. zd  runę na suclm, 
ułożone w pęczki i umocowane na Lslwach, 
które kładziemy w poprzek ram /dejmnik ro­
bimy również sztucznie, a,-sztuczne maja, wiel­
ką przewagę, bo oprzędy wypaclaja, rownomier 
ne w rozkładzie, oraz prawidłowe pod wzglę­
dem budowy. Zwłaszcza większe hodowlo p o ­
zwalają sobie na oprzedniki l is lwowe, które 
aczkolwiek drogie, jednak opłacają :jte ąpwi- 
cje. Najlepszymi ramami oprzędowem i to fran­
cuskie, systemu Davrila.

W  p a ń s t w i e  , * B o

Jedno z n i en i i t;<-k i c 11 czasopism zdobyło się 
na odwagę powiedzenia swoim rodakom p:ra\ 
dy w oczy. Pismo to wytyka Niemcom, żc ża.l/i 
się na ucisk wioski w  Tyrolu, podczas gdy w 

ijjNieniezech postępują z Polakami tak samo a 
nawet gorzej, gdyż uą 150.OQO dzieci pa jdach  
pobiera w 'Niemczach naukę w języku ojczy 
stym tylko 2.000(1).

Przypom ina autor tego artykułu wypadek, 
gdzie  burmistrz w jednem Kj nicmici kich mia­
steczek z.ahronil w dowie-Połci umieszczeniu na* 
groUie ittęża kamienia,! z napisem polskim.

Zabrania s i ę :w Niemczech —  czytamy lam, 
nadawania dzieciom imion polskich, na pła­
cach sportowych zakazuje, się m im ie  po polsku 

•a nawet istnieje ustawa, że z, mieszkań dla bez­
robotnych mogą. tylko korzystać ci. ktor/y Scl 
lat 50-eiu są N ie jneaniit^Ąjitor kończy artykuł 

ćsłowaini:
„Ludzie z centrum mówią o sołitlarności 

katolików. socjaliści i komuniści o scdici n - 
ności wszystkich uciśnionych. Otóż paro ­
wie tu są katolicy, tu są uciśnieui, t ■ w  
Niemczech między nami! A  kto się za ni .ii 
ujmie?1'
Ten szlachetny, głoś niknie jednak wobeć 

okropności. Jakie odkrył o'db\ wająi-y się w 
Szczecinie proces tajnych polityczny eh morder­
ców, pomiędzy którym i bvh ludzie nawet wy 

rf&oko postawieni a władze- niemieckie o zbro­
dni, ich tyeli w iedz ia ły  i maczały w /.ich ręce.

Tysiące o fiar parało w czasie plebiscytów / 
rąk tych tajnych mordeiĄÓw a krew ich pada 
M  sumienie nieinieck ięgO narodu i tak jtiż 
obciążonego odpow iedz ia lnośc ią  za wielką w o j­
nę,. Obecnie wobeć nowych odkryć chcą wkul/e 
hiernieckiftĄproees -ten umorzyć i zatuszować 

W id z im y  tu. że naród choćby 0 dużej kull.u- 
rze wpada w  bipto, gdy odsunie się od źródła 
czystej inoralnoścd, jak iem  jest katolidtjizm.

Sa.

W E S O Ł Y  KĄCIK.

DO SKO NA iA  GOSPÓSIAC- 
Oeż, koeliana. żonusiu, ty płączepf. juzy sjvej 

i o .bor ii (Już się la kiego1 stulojĄ,
Ach. juk się męirer leni. aby ciApjcżyśzyć bra­

li u acv « i iz ik  od spodni; złamałam już trzy igły 
n)usz.y.au\ve.

’ N  \J L E P S Z A  P O R A . .
Nauczyciel: Kiedy jesl najlepsza pora-' do zry­

wania owocu z drzeuMNjl
Uci<;n: Gdy pies jest przywiązany.

NERWOL
Chemika D-ra F K A N Z O S A , jedyny  
radykalny i wypróbowany środek 

(nacieranie) na

R E  U  M A T Y Z M
kłucie z powodu przeziębienia, na 

postrzał ischias i t. p.

Ż Ą D A Ć  W  A P T E K A C H

Wyrób i główna sprzedaż Apteka 
MIKOLASCHA Lwów, Kopernika 1.

Unieważn iam  zgubioną książeczkę wojsko­
wą. wydaną przez P. K U. Czortków na unię 
Zachary Czucliry r. 1000.

n C H O R O B A  n a jw ię k s zy m  w rrg ie m  cz łow iek a rs
ZIOŁA ZDROWOTNE

H E K B A 99
59

są czystym  produktem  naturalnym  ziem i naszej. Z io ła  
te  niczern nie fa łszow ane p rzynoszą  w ie lką  uW ą  na- 
w et i w  pow ażnych  zaburzeniach organ izm u  naszego , 
oczyszcza ją  krew , w zm acn ia ją  organ izm  i od żyw ia ją  

kom órk i c ia ła  lu dzk iego .

„1 1ERBA 1“  Z io ła  Szw a jcarsk ie  przy  chorobach
piersi, kaszlu za flcgm icn iu ................3*— zł.

„ H E R B A  2“  p rzy  kataralnem  zapaleniu  narzą­
dów  p łciow ych , kam cniach pęch e­
rza  nerek  w ą trob y ..............................3 ‘ 50 zł,

„H E R B A  3“  p rzy  katarze k iszek i żo łądka, ner­
w icy  żo łądk ow e j, żó łtaczce  ch oro ­
b ie  w ą trob y .................................r . . 2‘ zł.

„ H E R B A  4“  p rzy  skrofu łach, w yrzutach  sk ór­
nych złej p rzem ian ie m aterji. . . .3,—  zł. 

„H E R B A  5“ p rzy  kob iecych  chorobach  c ie rp ie ­
niach m acicy, do leg liw ośc ia ch  c ią ­
ży  i okresu p o p o rod ow ego . . . , ,4,50 zł.

Żądać w oryginalnych opakowaniach firmy 
„ H E R B  A“ Poznań 8, Zwierzyniecka 1.
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Ważna wiadome.ść dis cierpiących!
Wszelkie j«k  najbardziej uporczywe bóle reumatyczne, gospieo, kurcz 

mięśniowy, porażenie, łamanie w krzyżach, ból głowy, ból zębów i inne 

podobne przypadłości usuwa w zupełności sławmy i prawdziwy

Icl it iomentol
do nacierania

Jedna próba wystarcz}', aby się przekorna , 9że prawdziwy Iclitiomentol jest najlepszym 
środkiem tego rodzaju. — Clowna labryka pra wdziwego lchtiomentolu:

Laboratorium apteki S71 MONA EDELMANA w Samborze Nr 25/2.
W y sy ła  się pocztą za poprzedniem przysłaniem należytośei albo za zaliczką:

5 flakonów z opłaconą pocztą i opakowaniem za 13 zł. —  10 flakonów z opłaconą 
pocztą i opakowaniem za 24 zł. — 25 flakonów z opłaconą pocztą i pakowaniem 51 zł.
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JaR o-Jzwyczafc' od palenia w  ciągu 3 dni
Każdy nawet najbardziej namiętny palacz może w sposób łatwy i przyjemny  

odzw ycza ić  S ię  od zgubnego wpływu mkotiny w przeciągu 72 godzin ,
.Kto l>ył dotąd niewolnikiem strasznego nałogu może się go pozbyć1 a wraz 
z nim szfśregu chorób, które mu zagrażają jak  melancholii, dyspet C)l, rozstfO- 
ju nerwowego, niedomasań żołądka, gardła nerek, pęcherza, wady serca, 
paraliżu, suchot, boiu głowy, choroby oczu, utiaty pamięci, niemocy płciowejltd.

Na lem at pow yższy  napisaliśmy książkę, kt< i ą w ysy am y B E Z B L A T N 1 E  na k a żże  żądanie. 
W ysta rczy  napisać do  nas pocztów ką  a n ie zw łoczn e  p rześ lem y na podany adres nas/ą książką, 

s ze io k o  ttak lu jącą  o  strasznych skutkach le g o  nałogu - ineti dach leczenia go .
M eto d a  nasza przed łożą  życ ie , da je gw aran c,e  spędzeniu  długich zd row ych  la l, da je  zadow o len ie 

m oralne i fizyczn e, krzepi m d w ą lio n e  zd row ie.

A d re s  n a s z :  „ D O M  W Y S Y Ł k O W Y  M E R K U R Y "  ł.odż,  P io t rko w s ka  N r  3 / .  s z y n k a  pocztowa N i .  48 / .
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C Z Y  O D G A D N I E C I E *
oterja NIE PODZIAŁ

T a k  d ru g ie  i pożądane w  dzisie jszym  czasie kam garny na ubrania i kostjum y dam skie, 
bielizną dam ską i poście low ą, g o to w e  ubrania i p laazeze m ęskie i dam skie, ko łdry  w atow e, 
płótna na bie liznę i inne w artośc iow e p rzed m io ty  m ożec ie  u nas o trzym ać zupełn ie bezp łatn ie. 

N iem a  ża d n ego  ryzyka  —  N iep ow o d zen ie  w yk luczone.

P ros iin v  nadesłać nam p raw id łow e rozw iązan ie obok u m ieszczonego zadan ia  (lite ry  n a leży  u łożyć w szarz ). K T Ó R E  
OZNACZA TRZY MIASTA POLSKIE. — W ra z  z zadaniem  pros im y w  liście podać dok ładny adres oraz za łączyć zna­
czek  po’cz tow y  na porto , na co  o trzym a W P . s zc zegó łow y  prospekt i n iespodzianką.

Pos iadam y dużo lis tów  dziękczynnych .

P RZED SIĘ B IO R STW O  H A N D L O W E  „R E C O R D “ Łódź, skrzynka poczt. 178—  Oddział 2.



PRAGNIECIE wylicz: >ć się
2 REUMATYZMU i PODAGRY.

Rwące, klujące bule w członkach, stawach, obrzmiałe miejsca, zniekształcone ręce i nog 
kurcze kłucie, rwanie w rozmaitych częściach ciała, nawet osłabienie wzroku, występuj 
często jako skutek- cierpień reumatycznych i podagrycznych, które powinny być usunięte

w przeciwnym razie choroba wciąż postępuje.

PROPONUJE uleczającą rozpuszczającą kwas moczowy kurację wodą mineralną 
  ... —  która poprawia przemianę materji i zwiększa wydzieliny, a więc ża­

den tak zwany uniwersalny lub tajny środek lęcz 
produkt który dobroczynna matka natura udziela 

dla dobra cierpiącej ludzkości.

K ażdem u p ró ‘ a bezpłatna.
Napiszcie mi natychmiast, a otrzymacie zupełnie 
gratis i franco próbę wraz z objaśnieniem za po­

średnictwem mcich we wszystkich urządzonych składów i wówczas sami przekonacie się 
o nieszkodliwości środka tego  oraz o ijego szybkiej skuteczności.

A u g u s t  M a r z k e ,  B erlin  Wilmersdorf Brusalcrstr. 5. - Oddzud 46.

K O B I E T Y .
Wiele kobiet jest cierpiących na ober­

wanie wewnętrzne, które następuje zwykle  
po połogach i z ciężkiej pracy. Otóż ko­
bieta niezawodnie będzie zdrową, chętną 
do życia i pracy jeżeli sobie sprowadzi 
specjalny pas gumowy przeciw oberwaniu. 

Cena od 25 zł. do 40 zł.
? rzy  zam ówienia należy podać m iarę if cen* 

timetrac lub nitKą w  Koło: 1) w  pasie, 2) przez 
brzuch, 3) w  oKoło dołem brzucha dalej należy 
podać: wieK, zajęcie, wzrost, ilość przebytych 
połogćw.

Należy opisać czy jest niestrawność żołądKa
i taKie ciągnienie wewnętrzne, ból w  plecach
ii Krzyży, ból głowy itd 1

Otóż w dolegliwościach i chorobach z po­
wodu wewnętrznego obniżę.lia: żołądka, 
kiszek, macicy i nerk' żadne lekarstwa nie 
pomagają. To też jedynem lekarstwem bez 
operacji jest zastosowanie bandaża naby­
tego u specjalisty bandażysty.

RB. PolaczeK w Samborze
nl. PodominiKańsKa 56.

Rozszerzajcie „Lud katolicki”

B Ł Ę D N I C Ę
I brak krw> usuwa

Wino [®ifż|f|
skiej reguluje słabości kobiece dodaje siły, 
podnieca apetyt, przyczynia k rw i — Poło­
żnicom zadziwiająco szybko przywraca siły
a polecane przez lekarzy w chorobach płu­
cnych, po przebytych ciężkich chorobach, 
pr?y osłabieniu ogólnein, oberwaniu braku 
ochoty do życia nudnościach, zawrotach gło­
wy, wyczerpaniu fizycznem umysłowem.

Do nabycia we wszystkich aptekach i 
droguerjach lub zamawiać wprost z fabryki: 
we własnym interesie by  ustrzec się przed 
lichemi podróbkami, które są bezwartościowe
żądar w a ż n ie  WINO CHINOWO -  ZELAZISTE l a  Krzysztofotskiegn
naśladownictwo energicznie odrzucić!

Flaszka m niejsza z p rzesyłką  zł 3.25 —  5 PI, zł 13,
„ podwójna ,, „ 5*— - 5 FI. zł 22.

W yłączny skład i w y iób  na P oU k ę  

Fabryka Chemiczna

MlKrzysztoforsKi^Tarnów H
i- ■«w*!MSiranr*5 s -f3»sa r ,.a s  - - is c se r "  t . jw w . i

W y daw ca  imieniem Spół :i wydawniczej oraz odpow iedz ia ły  redaktor ks. J ó g e i  Świądor. 

Czcionkami drukarni Gronusia i Orłowskiego Kraków, ul Stolarska 1. fi. tel. 1018.


